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Polski świat pracy

zwiększa zobowiązania produkcyjne

WARSZAWA. Nadal napły­
wają masowo zobowiązania 
produkcyjne podejmowane dla 
uczczenia Święta 1 Maja.

KATOWICE
Do Czynu 1-Majowego włączyli 

się gremialnie robotnicy huty „Flo­
rian“. Załoga wielkich pieców zo­
bowiązała się podnieść w kwietniu 
dotychczasową wydajność o 17 pro­
cent. Załoga pieców martenowskich 
postanowiła zwiększyć wydajność o 
10 proc. Podobne zobowiązania pod­
jęli pracownicy innych działów.

Nadal, podejmują Czyn 1-Majowy 
załogi i brygady poszczególnych ko­
palń węgla. Załoga kopalni „Kleo­
fas“ zadeklarowała .wykonanie w 
kwietniu 106 proc, planu, załoga ko-

Otwarcie kina wiejskiego

We wsi Bojadło pow. Zielona Góra minister Dybowski otworzył 
pierwsze stałe kino wiejskie. Na zdjęciu: Przemawia min. Dy­

bowski podczas uroczystości otwarcia. Foto AR

Drakońskie posunięcia 

gefanugc? om&ttSffldorouiíe 87S/1 
dla stłumienia potężniejącego ruchu pokoju
MOSKWA. Moskiewski „Trud“ 

komentując 8 z kolei w ciągu o- 
statniego półrocza naradę amba­
sadorów USA, która odbywała się 
ostatnio w Rzymie, podkreśla, iż 
tego rodzaju narady zwoływane 
są zazwyczaj wówczas, gdy poli­
tyka zagraniczna USA doznaje 
kolejnej porażki.

Poprzednie narady: paryska i lon­dyńska odbywały się pod znakiem 
bankructwa planu Marshalla i fiaska 
planów agentury amerykańskiej w 
krajach demokracji ludowej, zaś na­rada w Bangkoku związana była z 
krachem polityki amerykańskiej w 
Chinach i Azji.„Trud“ stwierdza, że do zwołania 
konferencji w Rzymie przyczynił się 
niebywały rozmach ruchu zwolenni­
ków pokoju.Pismo moskiewskie cytuje komuni­katy prasy zagranicznej, z których 
wynika, że na naradzie dyplomatów 
amerykańskich w Rzymie opracowano 
szereg drakońskich posunięć, zmie­rzających do zdławienia masowego 
ruchu walki o pokój w Europie za­chodniej, i że omawiano kwestię włą­
czenia Niemiec zachodnich do paktu 
północno-atlantyckiego oraz podpisa­
ny ostatnio włosko-turecki traktat ,.o 
przyjaźni".„Trud“ pisze w konkluzji:

„Polityka zimnej wojny wywołuje coraz głębsze oburzenie szerokich 
mas ludowych wszystkich krajów. W 
dniu otwarcia narady w całych Wło­
szech wybuchł 42-godzinny strajk po­
wszechny ną znak protestu przeciw 
policyjnym zarządzeniom rządu de 
Gasperi'ego. W dniu zakończenia 
„zlotu“ amerykańskich dyplomatów odbył się w Rzymie wielotysięczny 
wiec z związku z 6 rocznicą rozstrze-

„Białystok" naładowany 

systemem potokowym
GDYNIA. W porcie gdyńskim 

zakończono w dniu 1 kwietnia br. 
wyładowanie statku S/S „Biały­
stok“ systemem potokowym.

S/S „Białystok“, który przy- 
wiózł 7.820 ton kukurydzy, został .-u
ozładowany w ciągu 47 godzin, wspaniałej przyrody Gór

podczas gdy dozwolony czas wy- świętokrzyskich — zachowały się 
ładunku przewidywał 80 godzin, na tym obszarze w stosunkowo do*

dla uczczenia Święta 1 Maja

palni „Wujek“— 102 proc., „Emi­
nencji“ — 101 proc., „Sośnicy“ — 
102,5 proc., „Makoszowy“ — 112 
procent.

SZCZECIN
W Państwowej Fabryce Sztuczne­

go Jedwabiu nr 4 robotnicy oddzia­
łów przygotowawczych i tzw. tek- 
stry postanowili dać do 1 maja 25 
ton produkcji ponad plan.

Grupa montażu przędzalni i war­
sztatu mechanicznego zobowiązała 
zię oddać w dniu 1 maja dla pro­
dukcji próbnej 2 maszyny przędzal­
nicze, a wydział zaopatrzenia, ob- 

lania przez Niemców 330 patriotów 
włoskich. Gdziekolwiek gromadzą się 
amerykańscy gentlemani, wszędzie wi­dzą potężny front pokoju.“ 

Świętokrzyski Park Narodowy

Warszawa. — Rozporządzeniem 
Rady Ministrów utworzony zostaje 
Świętokrzyski Park Narodowy.

Świętokrzyski Park Narodowy 
leży w powiatach: kieleckim, iłżec­
kim i opatowskim województwa 
kieleckiego. W skład Parku wcho­
dzą obszary położone w granicach 
obecnego Nadleśnictwa Państwo­
wego Św. Katarzyny, nadto Góra 
Chełmowa oraz uroczysko Serwis.

Oprócz wymienionych obszarów, 
włącza się też do Parku dla celów 
administracyjnych szereg parceli 
gruntów państwowych.

Świętokrzyski Park Narodowy 
obejmuje obszar, który stanowi 
jednostkę fizjograficzną, charakte­
ryzującą w sposób możliwie naj­
pełniejszy te wartości przyrodni­
cze, dzięki którym region święto­
krzyski wyraźnie wyodrębnia się 
w polskim krajobrazie.

Główny trzon Parku stanowią 
Łysogóry — najstarsze w Polsce 
pasmo górskie, posiadające intere­
sującą budowę geologiczną, cieka­
we zespoły roślinne i urozmaicony 
świat zwierzęcy. Osobliwość przy­
rodniczą stanowią gołoborza, nada­
jące swoiste piękno krajobrazowi 
Łysogór. W skład Parku wchodzi 
również malownicza Dolina Wit­
kowska, łącząca to pasmo z górami: 
Stawianą i Miejską, tworząc wraz 
z nimi i z górą Chełmową zamknię­
tą całość, która zawiera syntezę 
walorów naukowych, przyrodni­
czych, krajobrazowych i turystycz­
nych Gór Świętokrzyskich.

Dzięki wprowadzonym już od 
! szeregu lat pracom nad ochroną

sługa maszyn i wydział techniczny 
postanowiły upłynnić do końca rb. 
towary wartości 20 milionów zł, z 
czego w kwietniu towary wartości 
5 milionów zł.

WARSZAWA
Liczne zobowiązania nadal podej­

mują robotnicy stolicy. Pracowincy 
wodociągów i kanalizacji postano­
wili m. in. przebudować 3 aparaty 
regulacyjne w tzw. filtrach powol­
nych na 9 dni przed zaplanowanym 
terminem, brygady działu wodomie 
rzy wyremontują do 1 maja 6 wy­
dobytych z gruzów tzw. wodomie­
rzy sprzężonych, co przyniesie po­
nad 500 tysięcy złotych oszczędno­
ści. Podobne zobowiązania podjęli 
pracownicy innych wydziałów.

Załoga drukarni miejskiej zobo­
wiązała się plan ilościowy produk­
cji, przewidziany na 5 miesięcy wy­
konać do dnia 1 maja, a więc w 
ciągu 4 miesięcy, co da około 800 
tysięcy zł oszczędności.

INOWROCŁAW
115 proc, planu postanowiła wy­

konać w kwietniu załoga Fabryki.

Sukcesy wietnamskiej Armii Ludowej

Pekín. — Rozgłośnia Republiki 
Vietnamski ej donosi, że w prowin­
cji Tra-Vinh toczą się od 8 dni za­
żarte wałki między oddziałami 
vietnamskiej Armii Ludowej a 
francuskim korpusem ekspedycyj­
nym. Mimo ściągnięcia przez Fran­
cuzów znacznych posiłków w po­
staci artylerii, lotnictwa i oddzia­
łów skoczków spadochronowych — 
Vietnams ka Armia Ludowe odnosi 
liczne sukcesy.

OLSZTYN. W sali konferencyj­
nej ZMP w Olsztynie odbyła się ti­
ro czystość . wręczenia nagród mło­
dzieżowym przodownikom pracy, 
zatrudnionym w zakładach pracy 
woj. olsztyńskiego.

Sztandar 1 przechodni Zarządu 
Głównego ZMP za osiągnięcie naj­
lepszych wyników pracy otrzymała 
brygada młodzieżowa z fabryki wy­
robów drzewnych w Szczytnie. In­
dywidualne nagrody otrzymało 98 
młodzieżowych przodowników pra­
cy.

brym stanie znaczne partie lasów 
reprezentujących naturalne zespoły 
leśne o charakterze puszczy.

.Dziennik Zachodni“ (wydanie poranne) ogłosił w dniu wczorajszym

Konkurs 

na najlepszą ocenę (charakterystykę) powieści
ALEKSANDRA JACKIEWICZA p. t.

Jan bez ziemi

( której pierwszy odcinek ukaże się już w świątecznym numerze wydania porannego 
f w dniu 8 bm.
\ Bohaterami powieści są żywi ludzie — górnicy śląscy, których codzienne troski, ra- 
i dości i osiągnięcia są nam wszystkim bliskie, choć w niedostatecznej mierze znane. Au- 
f tor powieści poznał życie górników i zaznajomił się z interesującą ich problematyką, 
f pracując przez dwa lata w kopalniach śląskich.
i Wysoka wartość powieści „JAN BEZ ZIEMI“, jej aktualna ciekawa tematyka wzbu- 
$ dzi niewątpliwie wielkie zainteresowanie wśród czytelników i wywoła szeroką i ożywio- 
f ną dyskusję, której ramę będzie stanowił konkurs z cennymi nagrodami.
( Do Sądu Konkursowego zaproszeni zostali przedstawiciele:
f Okręgowej Rady Związków Zawodowych,
f Związku Zawodowego Górników,
f Związku Zawodowego Literatów,
J Związku Zawodowego Dziennikarzy,
J Wojewódzkiej Rady Kultury,

Instytutu Prasy Spółdzielni Wyd.-Ośw. „Czytelnik1'.
¡ Warunki konkursu oraz lista cennych nagród opublikowane będą w następnych 
) komunikatach.

dlewni i emalierni w Mnisz-
Wyrobów Metalowych. Podobne zo­
bowiązanie podjęli robotnicy pornor 
ski ej 
ku.

GDAŃSK
Wybrzeżu przodują w podej-Na 

mowaniu zobowiązań 1-majowych 
robotnicy portowi. Robotnicy Stocz­
ni Gdyńskiej uczczą święto klasy 
robotniczej przez wykończenie na 
miesiąc przed terminem kadłubu 
S/S Wrocław i przyspieszenie budo­
wy S/S Kopernik.

BIAŁYSTOK
Wyjątkowo wysokie zobowiązania 

produkcyjne podejmują dla uczcze­
nia Święta 1 Maja robotnicy budo­
wlani. Murarz Zambrowski inicja­
tor długofalowego współzawodnic­
twa w budownictwie w okręgu bia­
łostockim postanowił w ciągu kwiet 
nia wykonywać stale 500 proc, nor­
my. Gracarka, przodownica pracy 
— Monika Średzińska postanowiła 
wykonywać w kwietniu ponad 250 
proc, normy, a elektromonter Ho- 
dorowski zobowiązał się wykony­
wać stale 160 proc, normy.

W trójkącie T; eu ean - Ngau-H ou 
wojska demokratyczne zajęły kilka 
francuskich gniazd opora. '

W Saigonie wzmogły się zamachy 
partyzantów vietnemskieh.

Rząd grecki boi się

ujawnienia bestialstwa

w obozie Makronisos

MOSKWA. Jak donosi z Aten 
agencja TASS, 29 marca miał od­
być się proces generalnego sekre­
tarza „partii socjalistycznej EŁD“ 
Tsirimokosa i redaktorów dzien­
nika „Mahi“. Zostali oni oskarże­
ni o to, że w październiku i listo­
padzie ub. roku ogłosił serię ar­
tykułów, w których analizowali 
faszystowską ustawę o tzw. „szko 
łach reedukacji“ w Makronisos. 
Pod tą nazwą kryje się oczywi­
ście tamtejszy obóz koncentracyj­
ny.

W jednym z ostatnich swych 
artykułów, Tsirimokos domagał 
się, by rząd położył kres stosowa­
niu metod gestapowskich w Ma- 
kronisos.

W ostatniej chwili, gdy oskar-

wyróżnieni

..Ta jem n ieze łodzie podwodne4*.

Propagandowe bajki 

amerykańskich militarystów

NOWY JORK. Agencja „Asso­
ciated Press“ podała depeszę 
twierdzącą, że dnia 29 marca br. 
samolot patrolowy marynarki wo­
jennej USA spostrzegł rzekomo u 
wybrzeży północnej Kalifornii 
„nierozpoznaną łódź podwodną“. 
Tajemnicza łódź została też jako­
by zauważona 30 marca przez pe­
wien statek rybacki.

Znamienne jest, że wiadomości 
w sprawie poszukiwań przez do­
wództwo floty USA „nierozpozna 
nej łodzi podwodnej“ u wybrzeży 

żeni i sędziowie byli już w sali, 
rząd przestraszył się, że może 
sam znaleźć się w roli oskarżone­
go o bestialstwa, dokonane i do­
konywane w dalszym ciągu w 
Makronisos, wobec czego proces 
odroczono na czas nieokreślony.

tJg»owsz&chn ícente 

metod racjonalizatorskich 

w przemyśle ciężkim

WARSZAWA. W ostatnim czasie po­
wstała w przemyśle ciężkim tzw. „Przetwórcza Grupa Racjonalizator­
ska“ z siedzibą przy hucie w Łabę­
dach.

Coraz częściej junacy z SI’ wy­
rażają chęć pozostania w gór­
nictwie. We wtorek 110 juna­
ków z 50 brykady zostało prze­
kazanych do pracy na kopal­
niach Katowickiego Zjednocze­
nia P. W. Część z nich wyróż­
niająca się w pracy otrzymała 
wysokie odznaczenia państwo­
we, premie pieniężne i pochwa­
ły. Na zdjęciu u góry — przed­
stawiciel Zw. Zaw. Górników 
wręcza młodym górnikom legi­
tymacje związkowe. Obok — 
junak w imieniu całej brygady 
dziękuje dowództwu za opiekę, 
jaką otaczało ono junaków 

w czasie trwania turnusu.
Foto Datk*

Kalifornii, zbiegły się z omawia­
niem w Kongresie projektu usta­
wy o kredytach wojskowych i z 
kampanią agitacyjną generała 
Eisenhowera na rzecz dalszego 
zwiększenia tych kredytów. Utarł 
się już widocznie zwyczaj, że mi- 
litaryści amerykańscy wykrywają 
tajemnicze „łodzie podwodne“ u 
wybrzeży Ameryki za każdym ra­
zem gdy Kongres rozpatruje pro­
jekty ustaw o kredytach wojsko­
wych.

MOSKWA. Agencja TASS, notując 
ostatnie wiadomości amerykańskie na 
temat „tajemniczej łodzi podwodnej** 
przypomina, że przed dwoma laty 25 
marca 1948 r. Sullivan, ówczesny mi­
nister marynarki występując w Se­
nackiej Komisji Sił Zbrojnych w związku z debatą nad projektem n- 
stawy o kredytach wojskowych, 
oznajmił, że u wybrzeży Ameryffl 
zauważono jakoby łodzie podwodne, 
nie należące do żadnego z mocarstw 
zachodnich.Oświadczenie Sullivana wywołało 
„sensację“, na co właśnie liczyli Sul­
livan i jego szef Forrestal. Później 
jednak wszyscy uznali, że była to u- 
myślna próba wytworzenia panicz­
nych nastrojów w tym celu, by Kon­
gres wyasygnował dodatkowe miliar­
dy na zbrojenia.

Zadaniem grupy, w skład której wchodzą najlepsi racjonalizatorzy 
oraz fachowcy techniczni, jest rozpo­
wszechnianie metod szybkościowego 
skrawania metali oraz prowadzenia 
prac doświadczalnych nad możliwo­
ścią praktycznego stosowania najnow­
szych wynalazków i pomysłów.

Przetwórcza Grupa Racjonalizato­
rów przejęła całość prac wykonywa­
nych uprzednio przez Grupę Uspraw­
nień przy Gliwickich Zakładach Hu­
tniczych. Obecnie Grupa przeprowa­
dza m. in. próby nad zwiększeniem 
szybkości skrawania metali przy uży­
ciu noża obrotowego, uzyskując w 
tym zakresie szereg dobrych wyni­
ków.

Setna stacja 

Pogotowia 

PCK

WARSZAWA. Dnia 2 bm. odbyło 
się w Sochaczewie z udziałem przed 
stawi cięli władz samorządowych, 
partii politycznych, Zarządu Głów­
nego Polskiego Czerwonego Krzyża 
oraz szerokich rzesz miejscowego 
społeczeństwa uroczyste otwarcie 
setnej Stacji Pogotowia Ratunko­
wego PCK.

Nowootwarta stacja mieści się w 
specjalnie na ten cel przeznaczeń 
nym budynku wzorowo urządzo­
nym i wyposażonym. Personel sta­
cji składa się z 5 lekarzy, 4 pielęg­
niarek i personelu pomocniczego. 
Stacja dysponuje również dwoma 
nowoczesnymi karetkami ratunko- 

Iwymi, sprowadzonymi w Qstatoí®

i
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Jarosze oroszą o gospodę

(js) Swego czasu pisaliśmy o 
potrzebie otwarcia na terenie Ka­
towic, w pobliżu dworca główne­
go jadłodajni-sklepu, który otwar 
ty całą dobę, dałby możność licz­
nym w nocy czekającym na połą­
czenia pasażerom zaopatrzenia się 
w żywność na drogę lub pozwolił 
by na gorący posiłek czy szklan­
kę herbaty.

Obecnie powstaje potrzeba ot­
warcia jadłodajni, gdzie wegeta­
rianie mogliby zjeść obiad praw­
dziwie jarski. Są ludzie, którym 
lekarze zabraniają spożywania 
mięsa z wyjątkiem białego mięsa. 
Tacy nieszczęśliwcy są w praw­
dziwym kłopocie, gdyż mimo sta­
le otwieranych jadłodajni i go­
spód. dotychczas jarskiej nie ot­
warto.

Problem ten jest dotychczas 
otwarty i winien być rozważony 
przez odpowiednie czynniki, któ­
rym podlegają sprawy racjonal­
nego żywienia wielkiej masy pra­
cujących na terenie Katowic.

Patronat górników 

nad Bśrettoem Wczasów 
w Wśś$e

KATOWICE (wis). Uchwałą pre­
zydium CRZZ, Związek Zawodowy 
Górników w Katowicach na rok 
1950 otrzymał patronat nad ośrodka 
mi Funduszu Wczasów Pracowni­
czych w Wiśle.

W ramach tego patronatu wydział 
kult.-oświat. ZZG będzie przepro­
wadza! akcję kulturalno-oświatową 
zespołów świetlicowych z poszcze­
gólnych kopalni oraz organizo­
wał specjalne imprezy okolicznoś­
ciowe. Plan świetlicowy występów 
na terenie Wisły zostanie opracowa 
ny dodatkowo.

Poza tym w ramach patronatu, 
referent wczasów zarz. główn. ZZ 
Górników, przy pomocy działaczy 
oddziałów, będzie przeprowadzał 
planowe oraz doraźne kontrolą do­
mów wypoczynkowych w Wiśle.

Zasłużona nagroda dla przodowników pracy ‘

Nad Dunajem i Morawa

spędzają urlop polscy górnicy

KATOWICE (js). W ramach 
międzynarodowej wymiany wcza 
sów pracowniczych, Związek Za­
wodowy Górników, którego za. 
rząd główny ma swoją siedzibę w 
Katowicach, w roku bież, wysyła 
z„ granicę na wczasy 149 górni-

Karygodne „interesyÍÍ

szabrownika
STRZEMIESZYCE (js). Mieszkaniec 

Strzemieszyc Małych, 47-Ietni Stefan 
Bagiński, przed wojną pracował, jako 
konduktor kolejowy. Kiedy Polska od­
zyskała niepodległość, Bagiński nie 
wrócił do swej zawodowej pracy, na­
tomiast wynalazł sobie intratniejsze 
źródło zarobku, stał się bowiem za­
wodowym szabrownikiem.

Mianowicie od 1945 roku jeździł do 
Jedliny Zdroju i okolic powiatu wał­
brzyskiego i tam początkowo skupo­
wał garderobę i pościel, a w roku 
1947 przerzucił się na atrakcyjniejszy 
artykuł, mianowicie na maszyny do 
szycia, meble 1 aparaty radiowe. „In­
teres" szedł świetnie, bowiem na Dol­
nym Śląsku Bagiński kupował wszy­
stko tanio, a sprzedawał w Strzemie­
szycach za grube pieniądze.

Wystarczy nadmienić, że w swej 
„karierze“ prócz olbrzymiej ilości 
garderoby, pościeli 1 In. przewiózł 14 
maszyn do szycia, 3 aparaty radiowe, 
7 szaf, 13 kompletnych łóżek z siat­
kami i materacami, szereg kompletów 
sypialek, stołowych i gabinetów, jak 
również wiele pojedynczych mebli, 
które wysyłał bagażem, nadawanym 
mu przez znajomego kolejarza.

Zatrzymany ostatni transport 
nił szabrownika 1 w rezultacie wyje- 
dzie on do obozu w Mielęcinie 
miesiące przymusowej pracy.

ujaw-
na 24

Górnicy kopalń rud

na Dolnym Śląsku 

eer/ay za j

pfgoMpce z Górniczej
WROCŁAW. W kopalniach rud 

magnezytowych i arsenowych oraz 
glinki ogniotrwałej na Dolnym Ślą­
sku odbyły się zebrania załóg ko­
palnianych, na których zebrani za­
poznali się z uchwałą Rady Mini­
strów, obejmującą przywilejami 
„Karty Górniczej“ górnictwo rud i 
soli. Licznie zgromadzeni górnicy z 
entuzjazmem i wdzięcznością przy­
jęli tę uchwałę.

Na zebraniu górników w kopalni 
magnezytu „Grochów“ koło Ząbko­
wic, starszy górnik, St. Nowicki, 
przemawiając w dyskusji zaapelo­
wał: „Dziś, kiedy otrzymaliśmy 
Kartę Górniczą, bierzmy się jeszcze 
z większym zapałem do pracy, aże­
by wydajność stale wzrastała i pla­
ny produkcji były przekraczane. W 
ten sposób godnie uczcimy naszą 
Kartę“.

Na ten apel liczni górnicy dając 
wyraz swej wdzięczności, podejmo­
wali długofalowe zobowiązania. M. 
in. przodujący górnik, Pandruszkie- 
wicz . zobowiązał się przekraczać

stale 140 proc, normy produkcyjnej, 
czołowy rębacz Kowal zobowiązał 
się wykonywać 150 proc, normy, a 
Tutaj — 170 proc, normy. Podjęli 
również zobowiązania ładowacze, 
mechanicy, szoferzy i sygnaliści.

Podobny przebieg miały zebrania 
górników w innych kopalniach.

*ESTRADA

Opera Śląska
W czwartek, 6 kwietnia o godz. M 

w Bytomiu opera St. Moniuszki — 
„HALKA“.

w ramach międzynarodowej wymiany 

wczasów pracowniczych

ków, a więc do Czechosłowacji 
130, na Węgry 19.

Skierowania na wczasy zagra­
niczne będą przydzielane bezpłat 
nie, a kandydaci na wyjazd będą 
się rekrutowali prawie wyłącznie 
z przodowników pracy. Wybór 
kandydatów na wyjazd za granicę 
na wczasy będzie dokonywany 
bezpośrednio przez rady zakłado. 
we.

W tym samym czasie górnicy 
czechosłowaccy i węgierscy będą 
podejmowani w naszych ośrod­
kach wczasowych. Ponadto do 
Polski będą zaproszeni górnicy z 
innych krajów, jak ze Szwecji. 
Francji, Anglii, Belgii, Włoch i

Działkowcy

KATOWICE (js). W dniu 1 
kwietnia br. w Wojewódzkiej 
Szkole Związków Zawodowych 
zakończony został 6-dniowy kurs 
ideologiczno-fachowy dla użyt­
kowników Pracowniczych Ogród­
ków Działkowych. Kurs ukończy­
ło, 97 uczestników z całego woje­
wództwa śląskiego, przy czym 6 
najlepszych kursistów otrzymało 
nagrody w postaci cennych ksią­
żek.

Nagrodzeni zostali: starosta kur 
su Jerzy Nowak Z. Z. Budowlani, 
Bernard Śmigielski, hutnik z hu­
ty Batory, Karol Pysik, prac, elek 
trowni w Rudzie Śląskiej, Kon- 
sta nty Klimko, kierownik pocią­
gu z Opola, Antoni Olszówka, hut 
nik z huty Pokój i Aniela Zim­
merman, przodownica pracy ze 
Spółdzielni Przem. Odzieżowego 
z Raciborza.

Do kursistów przemówili przed 
stawicięle ORZZ — Landmano- 
wa i insp. Kaliński, w imieniu 
kursistów przemawiali Jerzy No­
wak, Olszówka i kursiista z Cie­
szyna, którzy złożyli zebrane do­
browolnie między sobą kilka ty­
sięcy złotych na fundusz Pałacu 
Dziecka w Katowicach.

Deklaracja młodzieży 

pracującej w kop. „Sieram-suowice* 
przeti Świętem Pracy

in. w celu zapoznania ich z osią­
gnięciami i dorobkiem górników 
Polski Ludowej, jak również cc-

lem pogłębienia międzynarodowej 
solidarności mas pracujących.

Pobyt zagranicznych górników 
w. Polsce obejmie 2 tygodniowy 
turnus w którym prócz stałego 
pobytu w najpiękniejszym ośrod­
ku wczasów, obejmie zwiedzanie 
kopalni i urządzeń górniczych, 
wycieczki krajoznawcze, jak rów 
nież zdobyczy socjalnych, jak do­
my dziecka, sierocińce i in.

Me będzie usterek 

w Centralnym Ambulatorium Dentystycznym

— twierdzi komisja lustracyjna PRZZ

Katowice (han). Specjalna ko­
misja lustracyjna, wyłoniona z 
Powiatowej Rady Związków Za­
wodowych przeprowadziła lustra 
cję Centralnego Ambulatorium 
Dentystycznego w Katowicach 
przy ul. Dworcowej nr 17. Lustra 
cja miała na celu sprawdzenie li­
cznych skarg pacjentów na brak 
skoordynowanej pracy, jak rów­
nież na zbyt szczupłe okresy go­
dzin przyjęć.

Komisja w pierwszym rzędzie 
stwierdziła, że wprawdzie Cen­
tralne Ambulatorium Dentystycz­
ne w Katowicach, jest doskonale 
wyposażone i posiada fachowe ka 
dry z dziedziny medycyny denty­
stycznej, to jednak brak przy tym 
planowej pracy, rzeczywistego 
kierownictwa tak poważnej pla­
cówki, jak również nieracjonal­
ne wykorzystanie sił lekarskich.

Sprawa ta znalazła się na nad­
zwyczajnym plenum Powiatowej 
Rady Związków Zawodowych. 
Przedyskutowano wszystkie pro-

00 stałych kin wiejskich 

powstanie na Pomorzu Szczecińskim
SZCZECIN. Na Pomorzu Szczeciń­

skim uruchomiono 28 stałych kin 
wiejskich w powiatach: Kołobrzeg, 
Koszalin, Nowogard i Łobez.

Kina te, czynne w soboty i niedzie­
le, obsługują ludzie miejscowi, prze­
szkoleni na specjalnym kursie w Po­
znaniu.

Projektuje się uruchomienie w naj­bliższym czasie na terenie wojewódz­
twa szczecińskiego dalszych 32 sta­
łych kin wiejskich.

SIEMIANOWICE (js). Młodzież 
spod znaku ZMP zatrudniona na 
terenie kopalni „Siemianowice" w 
Siemianowicach, dla uczczenia 
Święta 1 majowego zobowiązała 
się zlikwidować absencję, pod 
nieść odcinek szkoleniowy, wresz 
oie zlikwidować dzielnicowcść po 
między SPP, a młodzieżą miej­
scową.

Ponadto młodzież zatrudniona 
na kopalni „Siemianowice“ pod­
pisze deklarację przystąpienia do 
współzawodnictwa długofalowego 
w jak największej mierze, zwer­
bowania nowych członków do 
miejscowego koła ZMP z młodzie 
ży dotychczas niezrzeszonej w 
liczbie 100, a ponadto oczyści cał­
kowicie miejscowe boisko spor to­

we, poświęcając na ten cel jedną 
z najbliższych niedziel nieproduk. 
cyjnych.

Wrocławska Opera 

doczeka sśę remontu
Wrocław (st). Gmach Opery 

przy ul. Stalmgradzlde.j we Wroc 
ławiu, w którym mieści się obec 
nie również Teatr Wielki Państw. 
Teatrów Dramatycznych, wymaga 
kapitalnych remontów. Budynek 
jest zagrzybiony, ściany i filary 
są popękane.

W tym raku w okresie letnim, 
po zakończeniu sezonu teatralne­
go, gmach zostanie poddany re­
montowi. Na ten cel dyrekcja o- 
pery otrzymała kredyty w wyso­
kości około 95'miln. zł. Roboty re 
montowe zostaną wykonane przez 
PPB.

Przewiduje się m. in. remont 
widowni i sceny, wymianę stro­
pów w dekoratorni, pomieszcze­
niach baletu i garderobie.

Budynek ma być również od­
restaurowany od zewnątrz, gdyż 
ściany zewnętrzne rażą swoją 
brzydotą.

bierny, które przedstawiła komi­
sja lustracyjna.

W pierwszym rzędzie wyznaczę 
no kierownika CAD. którym zo­
stał mianowany lekarz dent. Mak­
symilian Alweil. Następnie zgod­
nie z zaleceniami Ministerstwa 
Zdrowia polecono racjonalnie wy 
korzystać pracę lekarzy denty­
stów przez 6 godzin dziennie, na­
stępnie oddzielić dotychczasową 
wspólną poczekalnię pacjentów 
dorosłych i dzieci, gdyż wygląd 
chorych źle oddziaływuje na dzie 
ci i młodzież i ich-psychikę jako 
pacjentów. Niezależnie od tego 
wniesiono do wojewódzkiego Wy­
działu Zdrowia wniosek, aby 
przez racjonalne wykorzystanie 
wszystkich lekarzy dentystów U- 
bezpieczalni Społecznej, uzupelnio 
no jeszcze kadrę lekarzy.denty- 
stów w CAD przez co instytucja 
ta uzyska 18 i pół godziny więcej 
praktyki dentystycznej.

Ponadto Wydział Zdrowia Urzę 
du Wojewódzkiego opracowuje 
regulamin zabraniający lekarzom 
przyjmowania pacjentów ubezpie 
czonych w domach prywatnych, 
gdyż nie daje to właściwych efek­
tów prawdziwej opieki na cho­
rym.

Od 4 kwietnia 1950 r.
Katowice: Casino — Strój galowy. 

Rialto — Dom na pustkowiu. Zorat 
— Dom na pustkowiu. Światowid — 
Czarodziej sadów. Union — Złoty kta 
czyk. Apollo — Zaklęta narzeczona.

Chorzów: Apollo — Dom na pust­
kowiu. Colosseum — Tajemnica wy­
wiadu. Delta — Wieczna Ewa. Polo­
nia — Nowy dom. Śląskie — Pustel­
nia Parmeńska (seria I).

Mysłowice: Adria — Kulisy wiel­
kiej rewii. Piast — Burza nad Azją.

Mikołów: Adria — Wielkie nadzie­
je.Rybnik: Apollo — Burza nad Azją.

Racibórz: Bałtyk — 
dów.

Pszczyna: Pszczyna 
sława.

Będzin: Apollo — 
stwo śmierci. Nowości

Czeladź: Uciecha — 500 com.
Dąbrowa Górnicza: Ars — Torpedo 

wiec nieugięty. Bajka — Miasto west 
chnień.

Grodziec: Polonia — śpiewak nie­
znany.

Siemianowice: Piast — Pan Habe- 
tin odchodzi. Tęcza — Burza nad 
Azją.Sosnowiec: Momus — Powrót do 
domu. Roxy — Hrabia Monte Chri­
sto (seria I).

Zawiercie: Stella — Pustelnia Par­
meńska (seria II).Bytom: Bajka — Wilcze doły. Bał­
tyk — Konfrontacja. Świt — Pościg. 
Gloria — Ziemia woła.

Gliwice: Apollo — Dzieci z jedne­
go podwórka. Bajka -- Córka mary­
narza. Casino — Znak Zorro. Graży­
na — Beztroskie lata.

Zabrze: Marzenie — Ali Baba i 40 
rozbójników. Roma — Rzym miasto 
otwarte. Słońce — Nickolaus Nickle­
by.

Czarodziej ea-
— Skradziona
Niebezepieczeń- 
— Nowy dom.

RADIO

CZWARTEK 6 KWIETNIA 1950 F. 
PROGRAM II. FALA 407.1 m.

14.30 Fr. Schubert — Sonatina D-dur 
oip. 137 nrl. 14.45 Dział Interwencji. 
14.55 Koncert solistów. 15.30 Audycja 
dla świetlic dziecięcych. 15.50 Muzy­
ka. 16.20 Audycja Okręgowej Rady 
Związków Zawodowych. 17.00 „Słucha 
my muzyki“. 17.35 Audycja dla świe 
tlić młodzieżowych. 18.00 Komentarz. 
18.15 Muzyka ludowa. 18.40 Wszechni 
ca. 19.00 Recital wiolonczelowy. 19.15 
„Wieczór w Michajłowskoje1“ — słu­
chowisko. 20.40 Preludia i fugi Bacha. 
20.55 „Porozmawiajmy“. 31.00 Koncert 
21.40 Opowieść o Adamie Mickiewiczu 
22.00 Fragment prozy radzieckiej. 
22.20 Koncert. 24.00 Koniec audycji.

Śląskie kolo przewodników 

Polskiego Towarzystwa Krajoznawczego 

gotowe do nowych zadań

Kara śmierci

dla zbrodniarza wojennego

ZAWIERCIE, (js). Jakkolwiek mi­
ja szósty rok od zakończenia dzia­
łań wojennych i strasznych czasów 
okupacyjnych, wymiar sprawiedli­
wości w dalszym ciągu ściga zbrod­
niarzy wojennych, którzy w okupo­
wanej Polsce dopuszczali się zbro­
dni.

Jednym z takich zbrodniarzy o- 
kazał się 40-letni Jan Słabosz, żarn, 
w Poraju pow. Zawiercie, który

Skończymy z bumeianctiuem

Rozpoczęliśmy pierwszy rok gigan­
tycznego Planu przebudowy gospodar 
czej i społecznej Polski. Zadania, na­
łożone na cały naród przez Plan 6- 
letni i jego pierwszy etap — Narodo­
wy Plan Gospodarczy — są tego ro­
dzaju, że wymagają pełnego świado­
mego wkładu całego bez wyjątku 
społeczeństwa, wszystkich ludzi pra­
cy. Rzecz jasna, że im bardziej zwię­
ksza się tempo budowy gmachu no­
wej Polski, tempo budowy podstaw 
socjalizmu w naszym kraju — tym bardziej wydajna i ofiarna powinna 
się stać praca narodu i w pracy tej 
nie może się uchylić nikt, gdyż pro­wadzona jest ona dla dobra wszyst­
kich.Piękne wyniki, które osiągnęliśmy 
w naszej dotychczasowej pracy nad 
odbudową i rozbudową przemysłu, 
rolnictwa, handlu itd. zawdzięczamy 
przede wszystkim temu, iż większość społeczeństwa — zarówno robotnicy 
i chłopi jak i Inteligencja pracująca 
— pracowała ofiarnie i ze świadomo­
ścią wielkich celów tej pracy.

Niestety nie należały i nie należą

usprawiedliwionego opuszczania dnió­
wek czy też urzędowania. W ciągu 
jednego roku gospodarka państwowa 
traci w ten sposób kilka milionów 
dniówek, co oznacza miliardowe stra­
ty w produkcji przemysłowej.

Aby położyć kres tym szkodliwym 
objawom wysunięto na ostatniej sesji 
Sejmu Ustawodawczego RP projekt 
ustawy o zabezpieczeniu socjalistycz­
nej dyscypliny pracy, który refero­
wał minister przemysłu lekkiego Sta­
wiński.

Absencja — mówił referent — sta­nowi poważny problem gospodarczy. 
Znaczny ubytek godzin spowodowany 
absencją wymaga ustawowego prze­ciwdziałania nieusprawiedliwionemu 
opuszczaniu pracy.Projekt ustawy jest wyrazem dążeń 
olbrzymiej większości świata pracy, 
który na licznych zebraniach napięt­
nował lekkomyślne lub złośliwe na­
ruszanie dyscypliny pracy, wpływają­
ce szkodliwie na jej wydajność 1 po­
wodujące obniżenie ogólnych zarob­
ków.

Na bumelantów

KATOWICE (js). W Wojewódzkim 
Domu Kultury i Oświaty w Kato­
wicach, staraniem oddziału Polskie­
go Towarzystwa Krajoznawczego, 
odbył się w dniach 28—31 marca br. 
kurs przeszkolenia przewodników.

Kurs ten miał na celu organizację 
i przewodnictwo masowych wycie­
czek dla świata pracy, które w bież, 
roku mają zwiedzić zagłębie węglo­
we i jego okolice. Kurs obejmował 
zagadnienia ideologiczne, organiza­
cyjne, omówiono poza tym teren i 
szlaki wycieczek w obrębie i na po­
graniczu województwa śląskiego.

Uczestników kursu było 76, w tej 
liczbie 16 kobiet, rekrutujących się 
z członków PT Kraj, i należących 
do związków zawodowych z róż­
nych branż. Wykłady odbywały się 
w atmosferze wysokiego zaintereso­
wania ze strony uczestników, któ­
rzy podchodzili do omawianych za­
gadnień w sposób poważny i wnikli 
wy, świadczący o znajomości poru­
szanych problemów oraz uprawia-

niu przez nich samych czynnej tu­
rystyki.

W rezultacie dyskusji poegzami- 
nacyjnej zorganizowano koło prze­
wodników przy PTK. Członkowie 
tego koła będą przyjeżdżające wy­
cieczki na. Śląsk oprowadzać po naj­
ciekawszych i najbardziej charakte 
rystyczinych szlakach Śląska.

Wysiłek PT Kraj, i Związków Za 
wodowych odnośnie do przeprowa­
dzenia tego kursu, dał jak najlep­
sze wyniki.

»Po znajomości«

MYSŁOWICE (js). Zamieszkały w 
Mysłowicach przy ul. Stalina 16, ku­
piec Michał Kobzda, trudnił się po­
średnictwem w sprzedaży blachy że 
laznej, zwłaszcza wśród rolników 
potrzebujących tego artykułu na po­
krycie dachów. Oczywiście za te 
przysługi Kobzda kazał sobie płacić 
haracz w kwocie od 5 do 10 złotych 
za kg blachy, uzależniając od tego 
nabycie blachy ,.po znajomości"

Czynnościami Kobzdy zaintereso­
wała się Komisja Specjalna i skie­
rowała pomysłowego pośrednika do 
obozu pracy na przeciąg 6 miesięcy.

po zdradzie narodu polskiego, przy­
jął volkslist» i zgłosił się samo­
rzutnie .na konfidenta miejscowej 
żandarmerii. Od tej chwili Słabosz 
stał się postrachem Poraje i okolicy.

M. in. Słabosz doniósł, że Stani­
sław Dorejczyk posiada broń, na 
skutek czego Dorejczyka areszto­
wano i zesłano <*o obozu koncentra­
cyjnego w Oświęcimiu i Guzen. 
Ponadto Słabosz. brał stały udział 

,w łapankach i ujęciu ściganych i 
ukrywających się przed władzami 
obywateli polskich. M. in. ujął 
Teofila Górę. Jana Plute, i Bolesła­
wa Marszałka, którzy zostali po be­
stialskim pobiciu osadzeni w obozie 
koncentracyjnym, gdzie zginęli.

Słabosza ujęto i osadzono w wię­
zieniu. Na rozprawie, która odbyła 
się w trybie doraźnym, Słabosz 
i przyznał się do winy częściowo. 
¡Kilkudziesięciu świadków, którzy 
¡przewinęli się przed sądem wydało 
'Śłaboszowi jak najgorsze świadec­
two. W rezultacie Słabosz został 
skazany dwukrotnie na karę śmier­
ci, pozbawienie praw na zawsze i 
przepadek mienia.

50 lat w małżeństwie

KATOWICE (js). Na ostatnim po­
siedzeniu prezydium Miejskiej Ra­
dy Narodowej w dniu 4 bm. odbyła 
się uroczystość wręczenia premii 
jubileuszowej małż. Franciszkowi i 
Antoninie Włokom, za nieprzerwal- 
ne 50-letnie pożycie małżeńskie.

Sędziwi jubilaci posiadali 10 dzie­
ci. Franciszek Włoka jest inwalidą 
pracy, pracował ostatnio przez 30 
lat na cegielni kopalni „Katowice“. 
Premię w kwocie 5.000 złotych wrę­
czyła jubilatom przew. Miejskiej 
Rady Narodowej, Maria Lubandy, 
życząc szczęśliwemu małżeństwu 
diamentowych godów.

zarobku za jedną lub dwie dniówki, 
wreszcie zaś przeniesienie do pracy 
niżej zaszeregowanej. Ukaranie pra­
cownika może być przy tym posta­
nowione jedynie po jego uprzednim 
przesłuchaniu i zasięgnięciu opinii ra­
dy zakładowej lub jej delegata. Za­gwarantuje to sprawiedliwe decyzje 
w sprawie kar.

W wypadku gdyby kary administra- 
cyjno-porządkowe nie odniosły skut­
ku oraz w razie szczególnie złośliwe­
go opuszczania pracy ustawa przewi­dywać będzie nakładanie na bumelan­
tów kar sądowych, które polegać bę­
dą na tym, iż potrącać się będzie wi­
nowajcy 10—25 proc, jego zarobków 
przy dalszym wykonywaniu przez 
niego dotychczasowej funkcji, jednak 
nie dłużej jak przez 3 miesiące. Po 
roku wzorowej pracy pracownik bę­
dzie mógł zażądać skreślenia z ewi­
dencji uwag o nałożonych karach, ci 
zaś pracownicy, którzy nienagannie i 
zdyscyplinowanie będą pracowali 
przez trzy lata z rzędu, będą otrzy­
mywali nagrody i odznaczenia pań­
stwowe.

Przedłożona ustawa — podkreślił 
min. Stawiński — daje broń w ręce mas pracujących Polski przeciwko 
tym, którzy przez łamanie socjalisty­
cznej dyscypliny pracy utrudniają 
wykonanie wielkich zadań Planu 6- 
letniego.

Większa karność 1 dyscypliha pra­
cy przyczyni się niewątpliwie do dal­
szego zwiększenia wydajności ogólno­
narodowego wysiłku w budowle no- opuszczających wej, socjalistycznej Polski, której to 

idowy pierwszym etapem będzie 
letnie-

(Z. G.)
do rzadkości próby wyłamywania się dniówki nakładane będą kary regu- budowy pierwszym etapem będi 
z karnych szeregów — zdarzają się laminowo-porządkowe a to — nagana , zwycięskie wykonanie Planu 6-letni

— wypadki samowolnego, nie- z ostrzeżeniem, następnie potrącenie go. ~ 'liczne

Ukarana zła wala

JANÓW (js). Zamieszkały w Jano 
wie kupiec Paweł Żok, niezadowo­
lony z wyznaczonego mu podatku 
dochodowego, zaczął rozpowszech­
niać pogłoski mogące wywołać nie­
pokój i zaszkodzić interesom Polski 
Ludowej. Pociągnięty do odpowie­
dzialności, nie przyznał się do winy, 
jednakże liczni świadkowie potwier 
dzili zarzuty zawarte w akcie oskar 
żenią. Sąd uznał Z oka winnym 
przestępstwa i ze względu ns wiel­
kie nasilenie złej woli z jego stro­
ny, skazał go na 2 lata węzienia, 
pozbawiając go praw na lat 5.

Sieć sklepów MHD 

we Wrocławiu 

największa w Polsce

WROCŁAW (st). Wrocławska dy­
rekcja Miejskiego Handlu Detalicz­
nego, zajęła pierwsze miejsce na te 
renie całego kraju, wykonując plan 
za I kwartał br. na odcinku rozbu­
dowy sieci sklepów artykułów prze 
myślowych w 152 proc. W związku 
z tym, dyrekcja MHD we Wrocła­
wiu otrzymała od Ministerstwa 
Handlu Wewnętrznego depeszę gra­
tulacyjną, w której Ministerstwo 
dziękuje całemu zespołowi pra­
cowniczemu za wykonanie i znacz­
ne przekroczenie planu, co było 
możliwe dzięki ofiarnej pracy zało-

przykładnie ukarany
CHORZÓW (js). W Chorzowie III 

mieszkał 48-letni Antoni Zielonka, 
który mimo posiadania w czasie 
okupacji 3 grupy narodowościowej 
niemieckiej, 
habilitował, 
świadkowie. 
Zielonka w 
jęciu volkslisty, pracował 'ako fun­
kcjonariusz straży przemysłowej w 
Fabryce Azotów. Na stanowisku 
tym zaproponowano mu współpracę 
z gestapo, na co zgodził się natych­
miast i został konfidentem.

W swej przestępczej działalności 
m. in. złożył on pisemny meldunek 
na Michała Korneckiego, donosząc, 
że słucha radia zagranicznego. Kor­
necki został natychmiast aresztowa­
ny przez gestapo i osadzony w obo 
zie koncentracyjnym i wszelki ślad 
po nim zaginął. Zielonkę areszto­
wano i stawiono przed sąd. W re­
zultacie rozprawy Sąd skazał Anto­
niego Zielonkę na 8 lat więzienia z 
pozbawieniem praw na łat 10.

do tej pory się nie zre- 
Ponadto znaleźli się 
którzy stwierdzili, że 

czasie okupacji po przy
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öer-eflt Krea-áeeee

Kariera byłych SS-manów

Londyn, w kwietniu.
W okresie panowania faszyzmu, w 

Niemczech zarysowały się dwa obozy. 
Jedni zdecydowani antyfaszyści (wie­
my o tym — była ich mniejszość), 
ludzie postępu, zeszli w podziemia i 
czynnie walczyli przeciw zarazie hit­
lerowskiej. Byli przedmiotem terroru, 
siedzieli w obozach faszystowskich, 
ginęli z hitlerowskich wyroków, w 
kraju i na emigracji przeciwstawiali 
się wszystkimi silami zbrodniom fa­szyzmu.

Drudzy rozpoczynali swą karierę w 
Hitlerjugend, pełnili swe haniebne o- 
bowiązki SS-manów w Polsce, ZSRR i 
innych krajach okupowanych, zabijali 
niezliczone ilości kobiet 1 dzieci, palili 
miasta i wsie, grabili ludność, siali terror i ucisk.

Pierwsi — po zwycięstwie nad hit­
leryzmem rozpoczęli swoją ciężką, ale 
owocną pracę w szczepieniu zasad de­
mokratycznych 1 postępowych nie­
mieckim masom ludowym: wynikiem 
ich uczciwej walki jest powstanie 
Niemieckiej Republiki Demokratycz­nej 1 włączanie się ' ' 
rodowy front walki 1 postęp.

A jakie są koleje 
służyli brunatnemu __ „____

Wielu z nich znajduje się w szere­
gach francuskiej Legii Cudzoziemskiej 
niosąc „błogosławieństwa“ cywilizacji 
zachodniej i etyki chrześcijańskiej lu 
dowi Viet-Namu: tym właśnie trudni się w obecnej chwili 70.000 niemiec­
kich nazistów.

POMYSŁ PA GET A
Wspominam o tym dlatego, że ostat­

nio rozlegają się w Wielkiej Brytanii 
głosy, iż należy przyjmować nazistów 
do brytyjskiej legli cudzoziemskiej, 
aby wpajali siłą opornemu ludowi 
Malajów zasady „zachodniego sposo­
bu życia".

Pierwszy wpadł na ten pomysł wier 
ny przyjaciel nazistów niemieckich,

je,1 w mlędzyna- 
o wolność, pokój
loso tych, którzy 
faszyzmowi?

(Od własnego korespondenta A PI i

poseł do parlamentu z okręgu Nort­
hampton, R. T. Paget. Pamiętacie pa­
na Pageta. Jest adwokatem: on to 
właśnie występował w ubiegłym roku 
jako obrońca w procesie feldmarszał­
ka von Mansteina. Obrona sprowa­
dzała się po prostu do stwierdzenia, 
że wobec tego, iż ofiarami potwor­
nych zbrodni Mansteina byli Rosjanie, 
sąd powinien go uniewinnić. (!)Pan Paget wysunął swą koncepcję 
całkiem otwarcie w czasie debaty 
parlamentarnej nad budżetem wojsko­
wym. Miarą nastrojów obecnego par­
lamentu może być to, że propozycja 
ta spotkała się z gorącą 
wielu posłów. Nikogo ona 
rzyła.

Należy stwierdzić, że rząd le przygotował odpowiednią 
rę. Przez dwa dni nie mówiło się o 
niczym innym, jak o wojnie, o po­
większeniu liczebności armii, o zwięk­
szonych wydatkach na cele wojenne, 
o utrzymaniu baz na Środkowym 
Wschodzie, o powiększeniu liczebności 
stanu lotnictwa i tak dalej...

Generał sir George Jeffreys, poseł 
z ramienia partii konserwatywnej, za­
proponował, aby do walk na Mala­jach rekrutować ludność z kolonii 
brytyjskiej w Afryce. Inny poseł kon 
serwatywny 1 szereg posłów z Partii 
Pracy występowało z żądaniem wy­
słania większej ilości wojsk na Ma­
laje, gdzie wojna zgodnie ze słowami ministra wojny Stracheya, trwać bę­
dzie jeszcze długo. Przed tygodniem 
wzmocniono te wojska eskadrą bom­
bowców, których zadaniem ma być bombardowanie wsi, podejrzanych o 
udzielanie schronienia i okazywanie 
pomocy walczącym demokratom.

FIASCO NA MALAJACH
Jesteśmy ostatnio w Wielkiej Bry­

tanii świadkami całkowitego fiaska

aprobatą 
nie obu­
doskona- 
atmosfe-

„Dom na pustkowiu“

niepodleglościo- 
W ■ chwili gdy 

czynniki oficjał» 
potrwa ona mie- 
Następnie obie-

prób rozbicia ruchu 
wego na Malajach, 
wojna się rozpoczęła, 
ne przepowiadały, że 
śląc, najwyżej dwa. 
cywano, że skończy się za trzy mie­
siące. Potem przedłużono ten termin 
o dalszy kwartał. Wysyłano coraz 
więcej wojsk na Malaje, sprowadzano 
z Borneo łowców głów, wysyłano tam 
najnowocześniejszą broń i usiłowano 
nawet zmobilizować ludność cywilną 
przeciwko powstańcom — a wszystko 
po to, aby rozprawić się z „szajkami 
bandytów" jak nazywa się oficjalnie 
ruch wolnościowy. Nie mówi się na­
rodowi angielskiemu, że nieprzyjacie­
lem dla którego zwalczania potrzebna 
jest cała ta machina wojenna, jest 
wola ludu malajsklego i dobrze zor­
ganizowane oddziały partyzanckie,

walczące o wolność i prawo do życia.
Minęły już czasy kiedy imperiali­

stycznej Brytanii wystarczyła garstka 
żołnierzy dla podbicia narodów kolo­
nialnych. Imperializm brytyjski za­
czyna więc rozglądać się za sojusz­
nikami: za bronią amerykańską, dzi­
kimi „łowcami głów", za rekrutami 
z kolonii afrykańskich, a 1 to staje 
się już teraz niemożliwością, ponie­
waż i w Afryce zaczynają się już ru­
chy niepodległościowe. Ucieka się 
wreszcie do pomocy SS-mańów!

Francja przegrywa w Viet-Namie, 
tak samo jak przegrały Stany Zjedno­
czone w Chinach i jak Wielka Bry­
tania przegrała na Malajach. Walcząc 
o własną niepodległość -narody kolo­
nialne spełniają ponadto ważną rolę 
podminowania potęgi imperialistycz­
nej, dokerzy francuscy w Marsylii i 
malajscy robotnicy na plantacjach w 
Kuala Lumpur są żołnierzami tego 
samego potężnego frontu pokoju.

Każdy nowy polski film obserwuje­
my z niezwykłym zainteresowaniem. 
Przeszliśmy już długą drogę doświad­
czeń, nauczyliśmy się wiele, zdajemy 
sobie sprawę ze wszystkich braków 
i niedomagań w tej dziedzinie, Pol­
ska twórczość filmowa dąży wytrwa­
le i systematycznie do produkcji o- 
brazów tego typu, jakimi są najlepsze 
osiągnięcia kinematografii radzieckiej 
lub włoskiej: do realizacji filmów re­
alistycznych, socjalistycznych w tre­
ści, nowoczesnych w formie.

O ile w znacznym stopniu nauczy­
liśmy się nowoczesnej techniki, zdjęć 

.1 montażu, potrafiliśmy do pewnych 
granic, dzięki dopływowi nowych sił 
nauczyć artystów gry przed obiekty­wem, o tyle jeszcze nie dopisuje scena­
riusz. Ten zarzut przypisać także na­
leży filmowi „Dom na pustkowiu", 
opartemu na świetnej skądinąd lite­
racko noweli Jarosława Iwaszkiewi­
cza.

«Oni mają ajezyinę“

Film, który oskarża

MOSKWA. Na ekranach kin ra 
dzieckich wyświetlany jest nowy 
film artystyczny „Oni mają oj­
czyznę“, poświęcony dzieciom ra­
dzieckim, przebywającym w an­
gielskich przytułkach-więzieniach.

Film ten stanowi groźny akt o- 
skarżenia przeciwko podżegaczom 
wojennym, przeciwko przestęp­
com i wrogom miłującej pokój 
ludzkości. Dzienniki radzieckie za 
mieszczą ją recenzje tego filmu 
stwierdzające zgodnie, że stanowi 
on wspaniałe osiągnięcie kinema­
tografii radzieckiej.

Czasopismo „Literaturnaja Ga- 
zieta“ zamieściło na swych ła­
mach list, nadesłany do redakcji 
przez Lidię Muiżniers, robotnicę 
fabryki „Krasnaja Baltika“ w Ry 
dze, której dziecko wyrwane zo-

stało w 1949 r- przez rząd ra­
dziecki z rąk angielskich reakcjo­
nistów.

Z głębokim wzruszeniem — pi- 
sze Lidia Muiżniers — oglądałam 
film. Ile w nim głębokiej praw­
dy! Przecież historia Iry Cokoło­
wej i Saszy Butuzowa, porwa­
nych przez faszystów, to historia 
setek dzieci radzieckich, oderwa­
nych od rodziców, ojczyzny i po­
zbawionych prawa do szczęśliwe­
go życia.

Zwracając się do mężów stanu 
W. Brytanii i USA, Lidia Muiż­
niers pisze: „Jestem prostą kobie­
tą. Takich kobiet jak ja jest mi­
liony na całym świecie. Domagam 
się, ażebyście oddali nasze dzie­
ci radzieckie i zwrócili je ojczy­
źnie. Domaga się tego sumienie 
ludzkości.“

ra

Ozień pocs/szetffflf w JESS#81
Z wiosennej

Więcej benzyny — to hasło zna­
czy: więcej samochodów, traktorów, 
motocykli na wsi, więcej techni­
ków, mechaników i szoferów( a więc 
ludzi wykwalifikowanych) na wsi, 
mniejsza rozpiętość między pracą 
na wsi i w mtescie.

oka może to
Ostatecznie 

co rok i co­
CZY

batalii

Idzie wiosna. Na polach kołchozo­
wych wre praca. Siewy nie czekają.

Prasa radziecka poświęca bardzo 
wiele uwagi wiosennej kampanii 
siewnej. Pojawiają się liczne repor­
taże, telegramy, korespondencje, 
artykuły problemowe, traktujące o 
zagadnieniu siewu.

Na pierwszy rzut 
niejednego zdziwić, 
wiosna.....zdarza się“
rocznie ludzie przystępują do sie­
wów. Dlaczego mamy więc poświę­
cać tej normalnej, corocznej kam­
panii tak wiele uwagi?

Jedną z najważniejszych przyczyn 
tego zainteresowania jest to, iż rok 
rocznie kampania siewna, podobnie 
jak i każdy inny proces gospodar­
czy, odznacza się czymś nowym, 
specyficznym, czymś, co wskazuje, 
że znajdujemy się w społeczeństwie, 
idącym do komunizmu.

Przypatrzmy się uważnie szpal­
tom radzieckich dzienników i cza­
sopism.

MOŻNA PRZEDŁUŻYĆ 
DZIEŃ?

wiosenny — to nie tylko

■ dziennika taką oto charakterystycz­
ną rozmówkę. Dwóch starszych 
kołchoźników rozmawia o siewie: 
„Tak, tak, rozmach u nas wielki, 
ładnie zaplanował nasz kołchoz 
,,Dońska ja Prawda“ te wiosenne 
prace. I zboże sieją i kukurydzę i 
bawełnę, i las sadzą, i jeszcze w 
czasie kampanii siewnej chcą za­
brać się do remontowania dróg... 
A ja pytam, skąd ludzi wezmą? 
Przecież- na to potrzeba ludzi, wie­
lu, wielu ludzi...

— Rezerwy są, towarzyszu, re­
zerwy...

— A jakież rezerwy, szanowny 
towarzyszu, powiedzcie, jeśli łaska?

— A te, które kry je w sobie tech­
nika.

— Jaka technika?
— A no, spojrzyjcie. Przedtem 

pamiętacie, sialiśmy przez dziesięć 
dni. A teraz w pięć dni dajemy ra­
dę. Wiecie, traktorzyści mają nor­
me piętnaście hektarów, a oni teraz 
wyrabiają prawie trzydzieści. Zwal- 

I niają się ręce do pracy. Brygadie­WIĘCEJ BENZYNY!
W wielu rolniczych okręgach 

Związku Radzieckiego kampania 
siewna robi wrażenie przygotowań 
do wielkiej bitwy: drogi zawalone 
autami ciężarowymi i traktorami, 
ścieżkami pędzą motocykle, na któ­
rych specjalni łącznicy utrzymują 
kontakt z poszczególnymi, pracują­
cymi w polu, brygadami.

Więcej benzyny — oto hasło dnia 
tegorocznej kampanii siewnej. 
Ogromna ilość prac rolnych została 
zmechanizowana. Wzrastający z dnia 
na dzień przemysł radziecki rzucił _ ____
na wieś ogromne ilości maszyn. To eję'szkolną GóraWanina? Chorzów, 
się dziś wyraźnie odczuwa.------------------- ----- --------- --------- -

Siew 
powtórzenie zeszłorocznej kampa­
nii. Kołchoźnicy co rok sieją tro­
chę inaczej i co innego niż poprze­
dnio. Oto na przykład do normalne­
go programu prac siewnych na ol­
brzymich połaciach ZSRR doszło 
nowe zajęcie: sadzenie lasów. Ale 
nie tylko o lasy idzie. Sadzi się no­
we odmiany roślin, stosuję się no­
we, bardziej wydajne metody uprą 
wy roli. Wszystkie te dodatkowe 
prace wymagają ludzi, ludzi, lüdzi...

Korespondent „Izwiestii", który 
ostatnio wyjechał specjalnie na po­
łudnie kraju, aby przyjrzeć się kam 
Pani! siewnej w stepach Przyazow- ..... 
skich, przytacza na łamach swego rzy przedłużają dzień, towarzyszu...

ZIARNO I FILM

Praca konspiracyjna, działalność 
Gwardii Ludowej odbywa się tu jak 
by na marginesie akcji filmu, jest 
zaznaczona powierzchownie, jak się to popularnie mówi „wisi w powie­
trzu“, gdy tymczasem powinno być 
wręcz przeciwnie, podziemną organi­
zację pokazano nam oderwaną od o- 
,toczenia, jej akcję widzimy tylko 
przypadkowo, nie przywiązuje się do 
niej największej wagi. Główne za­
strzeżenia dotyczą postaci inż. Klono- 
wicza, inteligenta, który postanawia 
walczyć z okupantem. Jego przeżyć 
psychicznych nie widzimy dosyć ja­
sno. Główną rolę odgrywa w 
przypadkowa miłostka i ona jest 
torem wszystkich poczynań.

Filmowi można zarzucić także 
reg innych, drobniejszych już 
konsekwencji jak np. malownicze 
zresztą zdjęcia partyzantów, wędru­
jących jak na pokaz wierzchołkami 
pagórków, brak wytłumaczenia dla­
czego niemiecki motocykl przedzie­
ra się przez piaski, sam fakt istnienia 
pod Warszawą w czasie okupacji po­
dobnego domu na pustkowi, którym 
nikt się nie interesuje, gwałtowne 
przejście w czasie którego Klonowl- 
czowi wyrasta nagle broda itp.

Grę artystów cechuje bardzo nie­
równy poziom. Obok dobrej, chociaż 
czasem nieco sztywnej Śląskiej 1 do­
skonałego Wicka — Mielczarka, wy­
bitnie niezdecydowana gra Śliwiń­
skiego w roli Klonowicza. Jest on od 
początku do końca jednakowy, dener 
wująćo ponury i bez wyrazu. Także 
roli cioci Kazi nie wykorzystano na­
leżycie.„Dom na pustkowiu“ w reżyserii 
Jana Rytfkowskiego nie jest jako ca­
łość filmem złym. Mimo swych wad 
odznacza się on troskliwym opraęowa 
niem szczegółów, dobrymi zdjęciami, 
ma kilka interesujących momentów. 
Jest on zapowiedzią nowych, lepszych, 
bardziej dojrzałych artystycznie fil­
mów. Leszcz

nich 
mo-
sze- 
nle

Rozwinięto akcję propagandową. 
Wieczorami, gdy traktory i samo­
chody ustawione w garażach spo­
kojnie czekają następnego dnia, gdy 
ludzie umyją ręce i odpoczną po 
pracy — przyjeżdżają do kołchozów

OgS'oszeata.

UNIEWAŻNIAM zgubioną legityma-

samochody-kina. Wyświetlają filmy. 
Tematyka filmów dostosowana jest 
do aktualnej pory roku. Oto tytuły: 
„Ziarno", „Zasady właściwego sia­
nia wieloletnich traw“, „Siew zbóż" 
i tak dalej. Ogółem wyprodukowa­
no i puszczono na ekrany kołcho­
zów 72 filmy naukowe z zakresu 
agronomii.

Tak to akcja kulturalno-oświato­
wa wiąże się'z konkretną pracą co­
dzienną produkcyjną.

Jerzy Milewski

Biblioteka 

przdowiiików iEraey
KATOWICE. Nakładem „Książki 1 

Wiedzy“ ukazały się dwa nowe tomi­
ki „Biblioteki Przodowników Pracy". 
Są to: K. Małcużyńskiego „Ofensywa 
hutnicza rozwija front“ i J. Kowal­
skiej „Nauczycielka w Polsce Ludo­
wej“ (opracow. literackie J. Okuby).

książka Małcużyńskiego mówi o 
nowych metodach pracy w hutnic­
twie i o współzawodnictwie, w któ­
rym blorą udział zarówno robotnicy, 
jak i pracownicy umysłowi hut. Wy­
niki tego współzawodnictwa, choć roz 
poczęło się ono dopiero we wrześniu 
ub. roku, są już dzisiaj doskonałe, a samo współzawodnictwo przybrało for 
my masowd 1 ogarnęło już wszystkie 
polskie stalownie.Książką Kowalskiej — to proste, 
szczerze napisane wspomnienia nau­
czycielki szkoły, która z całym po­
święceniem uczyła i wychowywała 
dzieci robotnicze w okresie sanacji, 
ocźekując nadejścia Polski innej, de­
mokratycznej. Gdy po katastrofie 
wrześniowej i ciężkich latach okupa­
cji powstała Polska Ludowa, Kowal­
ska powróciła do szkoły, ażeby bu­
dzić i rozpalać w sercach dziecięcych 
miłość do Ludowej Ojczyzny i do 
pracy. Polska Ludowa odznaczyła ją 
orderem „Sztandar Pracy" I klasy.

101)
— A blok — gdzie? — spytał Wróbel.
— Zobaczysz.
Związał pętlę w dwóch trzecich długości 

linki i opuścił ją w dół, do luku, po czym 
krótszy koniec podał Chaberkowi.

— Za ten koniec będziecie ciągnąć. A to 
będzie blok — dodał, wskazując mosiężną ba­
rierę galeryjki, przez którą przerzucił drugi 
koniec liny. — Ciągnąć dopiero jak powiem!

Przełazi przez balustradę, opuścił się w głąb 
po potrójnie złożonej rzutce i stanął obok Bi­
skupa.

— No, dobrze, żeśmy cię znaleźli — mówił, 
pomagając mu zdjąć pas ratunkowy i założyć 
pętlę tak, aby można w niej było usiąść. — 
Myślałem, że Lipiński skoczy do morza, jak 
się okazało, że cię nie ma w szalupie. Inna 
sprawa, że nie chciałbym być na jego miejs­
cu... Stary sam tu z nami przypłynął. A czego 
ty u diabła szukałeś w tej dziurze?

— Fajki — odrzekł Biskup niechętnie.
Gwóźdź prychnął krótkim śmiechem.
— Ciągnąć! — zawołał. — Trzymaj się — 

powiedział do Juliusza.
Windowali go w górę — Chaberek i Wró­

bel u galeryjki wejściowej, Gwóźdź zaś z do­
łu, ciągnąc za koniec rzutki przewleczonej 
przez barierę. „Talia" działała znakomicie, 
jakkolwiek głębokie przechyły tonącego stat­
ku utrudniały zadanie.

W pewnej chwili przez otwór luku znów 
chlusnęła woda i Biskup mimo woli krzyk­
nął, w obawie, że go puszczą. Ale po sekun­
dzie przerwy nastąpiło jeszcze jedno pociąg­
nięcie, w rzedniejącym mroku ukazały się 
pręty balustrady i ktoś chwycił go za ramię.

Zaciął zęby; nie śmiał teraz nawet jęknąć: 
oto wydostał się z tego przeklętego luku i o- 
władnęła nim niepohamowana chęć by jak 
najprędzej znaleźć się w motorówce, daleko 
od Douglasa, który przecież zaraz zatonie!...

Kurczowo chwyciwszy się bariery, przeło­
żył nogi na drugą stronę, wyswobodził się z 
pętli i... wraz z Chaberkiem i Wróblem zo­
stał nagle porwany wściekłym spienionym 
nurtem, który wpadł na nich z tyłu, dźwignął 
w górę, zalał powyżej głów, runął w otwartą 
czeluść luku, popędził przez korytarze, waląc 
w drzwi i rozlewając się z łoskotem po 
wszystkich pomieszczeniach.

Biskup z całych sił zaciskał palce na żelaz­
nych prętach, wstrzymując oddech pod wo­
dą, podczas gdy prąd szarpał nim i toczył go, 
wyłamując mu dłonie w stawach.

Wtem błysnęło mu w mózgu: — Toniemy!
Rozluźnił chwyt i natychmiast został unie­

siony w tył.
— Nie mam pasa ratunkowego — pomyślał.
Chciał wypłynąć, ale w tej samej chwili 

woda uciekła spod niego, osadzając go na wy­
sokim progu korytarza. Wciągnął haust po­
wietrza, przetarł oczy i zobaczył pod pro­
giem wysadzonych z zawias drzwi wyjścio­
wych na pokład — Chaberka i Wróbla, któ­
rzy, podobnie jak on sam, zostali zmyci tym 
potopem. Wróbel ocierał krew, sączącą mu 
się z nosa i — boleśnie skrzywiony — spo­
glądał na skaleczone kolano, sterczące z roz­
dartej nogawki. Chaberek krztusił się i ka­
szlał, powstrzymując chwytające go torsje.

Głośny, alarmujący gwizdek z zewnątrz 
poderwał ich na nogi.

—Co to? — spytał Biskup.
Żaden z nich nie odpowiedział. Z wnętrza 

luku Gwóźdź wołał głośno:
— Lina! Lina tu spadła! Dajcie bosak!
— Leć po bosak! — krzyknął Chaberek.
Wróbel chciał wykonać to polecenie, ale o- 

mal nie upadł, potknąwszy się przy pierw­
szym kroku. Widać było, że jest u kresu sił, 
potłuczony i obolały, więc Chaberek, za nim 
zaś Biskup wybiegli na pokład.

Kpt. Gwiazdowski wołał, żeby schodzili. 
Zobaczywszy trzy postaci, i biorąc Biskup­
skiego za Gwoździa, zapytał:

— Nie znaleźliście go?
— Biskupski jest z nami, panie kapita­

nie! —odkrzyknął Wróbel. — Ale Gwoździcki 
został w luku. Zmyło nam tę rzutkę...

— Jest bosak — powiedział Chaberek, zdej­
mując długi drąg, zawieszony na hakach.

Gwiazdowski z niepokojem spojrzał na 
statek. 6

— Ja sam tam pójdę — powiedział. — 
Chodźcie tu. Prędko! Lada chwila będzie 
koniec.

Biskup usłuchał natychmiast; tamci dwaj 
zawahali się.
/ — Ale tam Gwóźdź... — zaczął Chaberek.

Ogromna, wysoka fala nadbiegła ku moto­
rówce. Komendant zaparł się w rufie, aby ją 
odepchnąć i nie dopuścić do jej rozbicia o 
Wznoszącą się burtę Douglasa.

Chaberek zdecydowanie ruszył ku wejściu 
do luku.

— Wracajcie, Wardas! — krzyknął kapitan, 
przytrzymując obiema rękami bosak, podczas 
gdy motorówka zjeżdżała w bruzdę.

W tej chwili fala z impetem wpadła na po­
kład, statek pochylił się gwałtownie i Biskup 
z Wróblem znikli wśród ogarniającego ich ko- 
tłowiska wody, Chaberek zaś, zdążywszy za­
czepić bosakiem o próg, został wepchnięty do 
wnętrza.

Komendant przeczekał przechył, zawołał: 
„Trzymać się chłopcy! Trzymać się relin- 
gu!" — i dostrzegłszy wśród spływającej pia­
ny czyjąć rękę, pchnął łódź w tę stronę, w 
sam czas, aby wyłowić ich obu, splecionych 
w instynktownym uścisku.

Tymczasem nowa fala toczyła się już z na­
wietrznej, groźniejsza jeszcze, niż poprzed­
nia, a Douglas zapadał w bruzdę, czerpiąc 
wodę całymi tonami, jakby nigdy więcej nie 
miał się podnieść.

Mimo wspólnych wysiłków komendanta i 
Biskupa, aby utrzymać się poza burtą statku, 
motorówka wraz z tą falą weszła na pokład, 
który zalało tak, że tylko nadbudówki i ko­
min sterczały jeszcze na powierzchni.

■ Zepchnęli się wreszcie poza reling, dzięki 
temu zresztą, że statek przez długi czas nie. 

mógł się wydźwignąć, i kapitan Gwiazdow­
ski przeskoczył z rufy na jego pokład, zapada­
jąc po pas w wodę.

— Trzymajcie łódź w pobliżu! — zawołał.
Chciał jeszcze coś powiedzieć, ale nie zdą­

żył: wodospady rwące teraz ze wszystkich 
wyjść ku nawietrznej burcie omal nie zmy­
ły go w morze. Walcząc zaciekle, padając, 
pełznąc na czworakach, zataczając się, dotarł 
do progu i uczepił się go oburącz.. Wtedy u- 
słyszał za sobą przybój następnej fali i po­
myślał, że Douglas nie wytrzyma takiego a- 
taku dłużej niż minutę lub dwie. Podciągnął 
się wyżej i — podczas gdy całe góry wody 
przelewały się przez próg, tratując go skłę­
bionym wirem — przedostał się do wnętrza.

Chaberek, znalazłszy bosak, zawieszony na 
zewnętrznej stronie grodzi przy wyjściu 
z luku, postanowił, że raczej zginie niż pozo­
stawi Stefana w tej pułapce, z której przed 
chwilą wyciągnęli Biskupa.

Działał w takim pośpiechu i podnieceniu, 
że nie zważał ani na rozkaz kpt. Gwiazdow­
skiego, ani na szalejące potoki, które zbijały 
go z nóg raz po raz. Padał, dusił się, łykał 
gorzką wodę, uderzał o coś grzbietem, głową, 
ramieniem, wstawał, potykał się i brnął z u- 
porem dalej, aż dotarł do balustrady.

— Gwóźdź! — zawołał z wysiłkiem, zwisa­
jąc na poręczy. — Żyjesz?

— A coś ty myślał? — odrzekł Stefan. — 
Bosak masz?

— Mam.
— Dawaj prędzej! Zaraz będę pływał w tej 

dziurze...
Chaberek opuścił bosak ostrzem w dół. Pę­

tla rzutki zawisła na wygiętym stalowym 
wąsie.

— Dobra. Wyciągaj!
Woda z szumem i hukiem wdzierała się 

przez próg, lała się z góry, spadała kaskada­
mi do luku.

Pochwycił linę i obłożył ją na barierze.
— Gotowe! Wyłaź!
— Trzymasz?— spytał Gwóźdź.
— Trzymam. Spiesz się.
Poczuł że linka napina się i usłyszał głoe 

komendanta.
— Wardas, do mnie!

(Ciąg dałssy nastąpi).
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Górnicy z Niwki i Ostrów 

me oddają prowadzenia 
w zasowskiej B klasie

BĘDZIN. (RD) W ubiegłą niedzielą 
rozegrano drugą rundę mistrzostw B 
klasy Zagłębia. Na czele grupy I w 
dalszym • ciągu znajduje się Górnik 
Niwka, w drugiej natomiast Górnik 
Ostrowy.

Mecze Stal Sosnowiec Ib — Orzeł 
Bobrowniki i Budowlani Jowisz — Cy 
klon odłożono za obustronną zgodą 
na inny termin. Wyniki: Polonia — 
Górnik Niwka 2:1 (1:1); Unia Zawier­
cie — ZZK Sosnowiec “ " ---

Górnik NiwkaStal Polonia
Stai Ib Sosn0więc
Butiowl. Wojkowice
ZZK Sosnowiec 

' Cyklon Rogoźnik
Unia Zawiercie
Orzeł Bobrowniki
Przyszłość Zychcice 
DKS Dobieszowice 
GRUPA II: Przebój 

Unia ' C 'i,
zy — ZZK Dąbrowa 0:2 (0:2): _—
Strzemieszyce — Stal Ib Dąbrowa 9:2 
(5:0): Stal Pogoń — Górnik Ostrowy 
1:3 (0:2); LŻS Poręba — Wysoka 4:1 
(2:0).

Górnik Ostrowy
Stal poręba
Stal Pogoń Sosnowiec
ZZK Strzemieszyce
Wysoka' ŁazyZZK Łazy
UNIA Ząbkowice
Przebój Wolbrom Stal Tb Dąbrów* 
ZZK Dąbrowa

2:5 (1:3).10
11

17 
14 
13
11
10
10 

&
6
4

39:11 
27:11 
40:15 
27:35 
24:20 
16:16
1.4:42 
20:29 
27:31

8:34

10 
10 
10 
11 
10 
10

»
Wolbrom —

Ząbkowice 2:2 (1:1): Kolejarz Łą --- --- ... ... --- ZZK

11 
li
10
11
11
11 
u
1Í
10

19
12
12
10 
ie
10
5
5

33:10 
36:11
23:17 
22:18
’4:21
19:3113:22
22:39
15:34

Przed kolejną niedzielą rozgrywek

Szukamy mistrzów

w śląskiej A klasie 

Afo»@ sytifac/a

KATOWICE (s). Tak zawikła- 
nej sytuacji jak w bieżącym sezo­
nie nie mieliśmy jeszcze w ślą­
skiej A klasie. Od zakończenia mi 
strzcstw w poszczególnych gru­
pach dzielą, nas tylko trzy niedzie 
le i mimo to rozgrywki nie wyło­
niły jeszcze zdecydowanych, kan­
dydatów, z wyjątkiem może II 
grupy.

Rozgrywka o tytuł mistrza I

Zaledwie 171 drużyn

zgłosił Opolski OZPN 
cío „Pucharu PaSski“ 

Niedostateczne zainteresowanie ZS-óuj

ZABRZE. Niezadługo już po raz 
pierwszy w Polsce ruszą drużyny 
piłkarskie do gigantycznej impre­
zy. jaką jest „Puchar Polski“. W 
całej Polsce, we wszystkich mia­
stach, miasteczkach i wioskach od­
bywają się w kolach sportowych 
szkolnych i fabrycznych oraz bry­
gadach SP przygotowania do tej 
pierwszej, zakrojonej na miarę do­
tychczas nieznaną, imprezy.

Chcąc zainteresowanym klubom 
i kolom przyjść z pomocą zwołał 
OZPN w Zabrzu konferencję in­
formacyjną. w której wzięli udział 
przedstawiciele Partii, 
WKKF, Gwardii, Legi 
przedstawiciele 
wych. Zabrakło 
obrad przedstawicieli 
zainteresowanych, a mianowicie 
Zrzeszeń Sportowych Górnika, li­
nii,' Spójni. Związkowca i Koleja­
rza. Przedstawiciele tych zrzeszeń 
nie docenili widocznie ważności 
„Pucharu Polski“.

Z ogólnego sprawozdania wyni­
ka. że na zaplanowanych ogółem 
180 klubów i 540 zespołów i kół 
zgłosiło się do chwili obecnej za­
ledwie 171 drużyn. Wynika z tego, 
że zrzeszenia nie przeprowadziły 
dostatecznej kampanii celem zmo­
bilizowania jak największej ilości 
drużyn. Sprawa zgłoszeń do roz­
grywek była po prostu mechanicz­
na. Pod okrąg Opolski zgłosił 41 
klubów i 59 kół, Górnik zgłosił 2 
kluby i 8 kół; Kolejarz 2 kluby i 3

ZMP, SP, 
LZS oraz 

zrzeszeń sporto- 
niestety na sali 

najbardziej 
z

koła, Budowlani 1 klub i 2 koła, 
Ogniwo 2 kluby i 5 kół. Związko­
wiec 1 klub i 2 koła, Stal 4 "kluby 
i 6 kół. Gwardia 2 kluby i 2 koła, 
LZS 6 klubów i 9 kół, ZMP 1 klub 
i 1 koło, SP 30 zespołów. Razem 
więc .66 klubów i 132 koła.

Widać z tego, że największą ilość 
zespołów, bo aż 30, zgłosiła Służba 
Polsce. Termin zgłoszeń mija 
10 kwietnia. Zrzeszenia i kluby 
mają więc jeszcze czas, ażeby na­
kreślony p'an nie tylko zrealizo­
wać, ale i przekroczyć. To powi­
nien sobie wziąć do serca każdy 
działacz sportowy na Śląsku Opol­
skim.

grupy nastąpi między dwoma, klu 
bami górniczymi, a tp z Ligoty i 
Katowic. Piłkarze z Ligoty mają 
wprawdzie mecz wyjazdowy na 
Górniku Katowice, ale wydaje się, 
że terminarz pozostałych do roze 
grania spotkań jest korzystniej­
szy dla leadera, który prowadzi 
różnicą dwóch punktów. Wydaje 
się natomiast, że z tej grupy spa- 
dną do B klasy Kolejarz Piotro­
wice oraz Unia Ruch Ib.

Również w drugiej grupie obec 
ny leader, Budowlani Mysłowice, 
ma najpoważniejsze szanse na 
zdobycie mistrzostwa. Mysłowi- 
czanie prowadzą w stosunku do 
Górnika Janów różnicą 3 punk­
tów i wystarczy, że Zdobędą 4 
punkty, by zapewnić sobie zasz­
czytny tytuł. ..Pewniakiem“ ną 
spadek jest Wisła Brzezinka, zaś 
drugi pechowiec zostanie wyłonio 
ny z 3 drużyn, a mianowicie: 
Gwardii Katowice. Unii. Mała Dą­
brówka i świętochłowickiej Stali, 
która jednak posiada największe 
szanse na utrzymanie się w A kła 
sie.

Sytuacja w grupie III powinna 
się wyjaśnić w najbliższy ponie­
działek, 10 kwietnia. Na boisku w 
Nowym Bytomiu dojdzie do decy­
dującego spotkania między miej­
scową Stalą i jej imienniczką z 
Łagiewnik, która jest najpowiż-

niejsz.ym konkurentem gospoda­
rzy. Ewentualne zwycięstwo go­
spodarzy, na jakie zresztą należy 
liczyć, zapewni Stali Nowy By­
tom miejsce w półfinałowych spot 
kaniach o mistrzostwo Śląska. 
Drużyny, opuszczające czołową 
klasę śląskiej piłki nożnej, zosta­
ną wyłonione z trzech zespołów 
górniczych, Chorzowa, Orzęgowa 
i Chropaozowa.

Najbardziej' jednak pogmatwa­
na jest sytuacja w grupie IV. 
Trzy drużyny, a to Górnik Ra­
dzionków, ZKS Unia Chorzów III 
oraz Stal Tarn. Góry mają jedna 
ko we szanse na zajęcie pierwsze­
go miejsca, przy czym walka roz­
strzygnie się między zainteresowa 
nymi zespołami. Również walka o 
spadek rozegra się między trzema 
jednakowo zagrożonymi zespoła­
mi, a to Ogniwem Pawłów, Orłem 
Nakło oraz Górnikiem Piekary. 
Kto wygra, kto zostanie mistrzem 
i kto uratuje się ód spadku? Na 
to pytanie dadzą nam odpowiedź 
dopiero ostatnie spotkania, które 
zostaną rozegrane w niedzielę 23 
kwietnia.

liozwój wychowania 
fizycznego i sportu 

w szkole, to lepsze wyniki 
w nauce.

Otwieramy zapisy 

de> wiosennego wyścigu kolarskiego
Dziennika Zachodniego" wyd. „Wieeiśr“ 

nić -poprzedni zamiar ¡ ogłosić roz­
poczęcie przyjmowania zgłoszeń 
już w dniu dzisiejszym.

Informujemy, że zgłoszenia do 
wyścigu kolarskiego, organizowane­
go przez naszą redakbję, można 
nadsyłać lub zgłaszać pisemnie w 
sekretariacie Delegatury Sp. Wyd.- 
Oświatowej „Czytelnik“ w Katowi­
cach przy ul. 3 Maja nr 12. Zgło­
szenia będą przyjmowane codzien­
nie od godziny 8 runo do U". Wpi­
sowe dla uczestników biegu dla 
stowarzyszonych wynosi■ 100 zł, zaś 
dla niestowarzyszonych 50 zł.

Jednocześnie informujemy,
długość trasy dla niestowarzyszo- 
nyćh wynosi. 22 km. zaś dla karto- 
wiczów 33 km. Plan, trasy .wraz 
z szczegółowym jej opisem podamy 
w następnych numerach.

!ł
KATOWICE. (s.) — Wyścig ko­

larski ..Dziennika Zachodniego“ 
wyd. Wieczór wzbudził od dnia 
jego ogłoszenia wielkie zaintereso­
wanie. W godzinach rannych ode­
zwał się w dziale sportowym na­
szego pisma telefon, w którym 
miody glos prosił o podanie szcze­
gółów dotyczących tej masowej im­
prezy dla stowarzyszonych i nie- 
stowarzyszonych.

Początkowo mieliśmy zamiar 
przedstawić wpierw chętnym trasę 
wyścigu z objaśnieniem jej odcin­
ków, a d.cpiero później ogłosić 
szczegóły, dotyczące zapisów. Wy­
chodziliśmy bowiem z założenia, że 
niech każdy z kolarzy zbada trasę 
wyścigu, a następnie zgłosi się do 
zawodów. Po tej jednak rozmowie 
telefonicznej postanowiliśmy zmie-

że

Jak pracują juniorzy 

sekcji bokserskiej Stal Świętochłowice 

S-letrai chłopcy walczą z cieniem
ŚWIĘTOCHŁOWICE. (No 4). Wy­

daje się. że najmłodszych bokse­
rów posiada Stal Świętochłowice. 
Czy znajdziemy bowiem na tre­
ningu sekcji bokserskiej juniorów 
w wieku od 8 Jat wzwyż? Z da je 
się. że nie. A takich właśnie po­
siada miejscowa Stal.

— Ze względu na młody wiek 
zawodników stoi przed hami pra­
ca. obliczona na bardzo długą 
metę — mówi nam trener, czynny 
zawodnik Przewdzśng. Zanim bo-

boksera, a na nasz-e treningi przy­
chodzi regularnie od 11 roku życia.

— Czy zajęcia treningowe nie 
wpływają ujemnie na młode orga­
nizmy.

— O tym nie ma mowy — wy­
jaśnia, śmiejąc się kierownik sek­
cji Przybyła. Bierzemy pod uwagę 
niedorozwój młodych bokserów, to­
też trening składa się z gimnasty­
ki, walki z cieniem ' oraz lekkiego 
spar ringu. Po za tym przeprowa­
dzamy z nimi pogadanki na ak­
tualne tematy społeczne i sport o-

wiem z 8-letniego chłopaka 
rośnie pięściarz, trzeba będzie 
go pracować, ale praca z najmłod­
szymi bokserami daje dużo zado­
wolenia. Ot. proszę spojrzeć na te­
go zawodnika — ciągnie, wskazu­
jąc 15-letniego Wiedemana. Ten 
chłopak ma zadatki na dobrego

wy- 
dłu.-

Działacze sportowi

startują również w rozgrywkach 
o „Fwc/iar Polski“

KATOWICE (s). Nie wystarczy 
kierować życiem sportowym,'trzeba 
również brać w nim czynny udział 
— takie hasło rzucili działacze spgr- 
tcyjji jSi. OZPN. Nie wystarczy orga 
nizować. na szeroką skale turniej 
piłkarski o ..Puchar Polski“, ale 
trzeba również wziąć w nim udział, 
— zadecydowały ,,władze“ piłkar- 
stwa śląskiego i rzuciły wezwanie 
działaczom ZS Górnik, do wzięcia 
udziału w organizowanym turnieju.

Górnicy przyjęli wyzwanie i obie 
organizacje postanowiły rozegrać 
między sobą spotkanie, występując 
w najsilniejszych i najbardziej zna­
nych składach. W barwach działa­
czy Sk OZPN wystąpią: w bramce 
— mjr. Zarzycki, w obronie — dr 
Olszak i dr Gadzala, w pomocy — 
Wieczorek, Ulewicz i Krawczyk, w 
ataku — Dyrda, Ceber, Mastalerz, 
Sadłotoski i Stachoń.

Jak widzimy, jedenastkę stanowią 
czołowi działacze sportu piłkarskie­
go na Śląsku. ZS Górnik będą re­
prezentować: Toman, W Osz, Żuraw­
ski, Gaea, Gajdzicki, Szulerz, Ba­
rański, Grąjkowski, Grzywacz, Fal­
lens i Bujok. Spotkanie tych zespo-

łów zostanie rozegrane w pierwszym 
terminie spotkań pucharowych, to 
jest 30 kwietnia.

WKKF obraduje

KATOWICE. — W Wojewódzkim 
Komitecie Kultury Fizycznej odbyła 
się konferencja przedstawicieli Zrze­
szeń Sportowych, organizacji i insty­
tucji współpracujących oraz powiato­
wych Inspektorów K. F. — poświęco­
na omówieniu 
kwartał hr.

planu pracy na drugi

otworzy! przewodni- 
ob. Kisieliński, pod

we, wyjaśniamy im znaczenie u- 
bezpieczenia na wypadek kontuzji, 
jednym słowem, staramy się wy­
chować z nich zdrowych i uświa­
domionych obywateli.

Po rozmowie opuszczamy salę 
treningów z przeświadczeniem, że 
młodzi zawodnicy staną się kiedyś 
pełnowartościowymi bokserami, któ 
rzy wzmocnią podupadającą dru­
żynę.

Na zdjęciu sekcja bokserska Stali 
pozuje do zdjęcia.

a s x eg es «w ef oM

Konferencje 
czący WKKF 
kreślając na wstępie ważność i do­
niosłość dla dalszego rozwoju sportu 
śląskiego powstania WKKF.

Tematem obrad były: Wyścig ko­
larski W—P (omawiano etapy śląskie, 
a to: Wrocław — Chorzów i Katowi­
ce — Cieszyn), Biegi Narodowe, Świę­
to 1 Maja, akcja piłki ręcznej i gim­
nastyki, Święto Kultury Fizycznej, 
oraz zadania związane ze szkoleniem 
kadr fachowych. Z licznych wypo­
wiedzi uczestników konferencji moż­
na wnioskować, że sprawy 
fizycznej i sportu zaczynają 
szcze bardziej doceniane niż 
czas.

kultury 
być je- 
dotych-

Cieszyn pokonał 

w Turnieju Miast 
Bielsko 1:0 (0:0)

CIESZYN. Rozegrany tu został 
mecz piłkarski, miedzy reprezen­
tacją Bielska i Cieszyna, jako 
ostatnia eliminacja do Turnieju 
Miast. Po emocjonującej grze, 
zwyciężył Cieszyn 1:0 (0:0).

NtMnife spertma 

® Ludowy Zespół -4
Sportowy Orzesze zdo­
był pierwsze punkty w 
mistrzostwach piłkar­
skich śląskiej C klasy, 
wygrywając na boisku 
LZS Bujaków. Bramki 
dla gości strzelili: 
Szostek 3 oraz Opiołka 
i Mukasik po 1. (s)

© Walne zebranie Zarządu Okrę­
gowego Związku Strzelectwa SpW* 
t.owego odbędzie się nie 2 kwietnia, 
a w niedzielę, 16 kwietnia.

© W Kluczborku odbyły się to­
warzyskie zawody piłkarskie',tjfii>- 
między zespołami Gimnazjum Han­
dlowego i AKS. Wygrało Gimna­
zjum w stosunku 2:1 
wając bramki przez 
AKS-u punkt zdobył 
przedmeczu AKS I 
Szkołę Wieczorową 4:1 
wając bramki przez
2, Szklarka i Balickiego. Punkt dla 
Szkoły Wieczorowej zdobył Kos.

(chr 20)
6- ZKS Stal Katowice organizuje 

sekcję turystyczną. Zebranie orga­
nizacyjne odbędzie się 6 kwietnia, 
o godz. 18 w sali restauracyjnej na 
Torkacie. Organizatorzy zapraszają 
na to zebranie wszystkich miłośni­
ków turystyki.
• W pierwszy dzień świąt Wiel­

kiej Nocy odbędzie się w Kluczbor­
ku mecz piłkarski pomiędzy AKS 
Kluczbork a reprezentacją szkoły 
podstawowej z Lublińca; w przed­
meczu drużyna AKS IB zmierzy się 
z drużyną repr. szkól podst. Woł­
czyna. Mecze rozegrane zostaną na 
stadionie sportowym w Kluczbor­
ku. (Chr 20)

& Wydział Gier i D. Zaglębiow- 
skiego OZPN unieważnił zawody 
rundy jesiennej o mistrzostwo kl. B, 
rozegrane pomiędzy ZKS Stal I B 
Sosnowiec contra Kolejarz Sosno­
wiec. Nowy termin wyznaczono na 
dzień 18 maja br. (ras)

(1:1), zdoby- 
Dudę. Dla 
Gibała, W

B pokonał 
(2:1). ztloby- 

Wierz bickicpo

— „Pieska niebieska“! — ehciał 
w .asnąć Hac Mac Cornedbéeí, gdy 
go ocucono, ale nie wydobył żadne­
go słowa, taki był przerażony i zdu­
miony. Po kilku chwilach pojął on, 
że cały wywiad Dolarii został przez 
Agap: tą Krupkę wystrychnięty na 
tak zwanego dudka... Jako człowiek 
o salonowym wychowaniu (jak mó-

SÍ5.»

w.ą w podobnych wypadkach nie­
którzy poeci) Hac Mac Ćornedbeef 
czuł się osobiście dotknięty.

Ze złości oczy jego wylazły mu 
prawie z orbit i z pianą na ustach 
ryknął prosto w blade obliczę X-27: 
„Degraduję was! Rudy idioto, od 
dnia dzisiejszego degraduję was o 
jeden stopień! Jesteście odtąd tylko 
X-26!

Były X-27, a obecnie X-26, zdołał 
jeszcze zawołać: „Hańba“, gdy 
pięść gen. Hac Mac Cornedbęeią 
przetransportowała go .w krainę 
marzeń i snów.

Gen. Le Gau patrząc na tę scenę, 
rozpłakał się. Ale Hac Mac Corned- 
beef nie był człowiekiem miękkim, 
ani sentymentalnym.

„Wydostać mi tego Agapita, gene­
rale, żywego czy trupa. Niech to 
kosztuje ile chce! Oto zaliczka!“ — 
Z tymi słowy -wręczył on generało­
wi Le Gau paczkę Chesterfieldów i g 
jednego dolara, kopnął go w odwrot I 
ną stronę medalu i zawołał za spa- I 
dającym po schodach: „Dostarczyć | 
mi Agapita żywego czy umarłego!“

800 ton węgla 

poza godzinami pracji

es egodlei F i* e es c k es

Zdenerwował się nasz Froncek 
I dal do łazienki susa — 
Jacy tutaj są wariaci, 
Że mnie wzięli za Hindusa!

Znalazł brzytwę jakąś tępą
I naostrzył ją powoli, 
Poczom krzywiąc się straszliwie 
Wielki zarost z twarzy zgolił.

Gdy w prawdziwej swej postaci 
Znowu znalazł się na sali, 
Klęli wściekli milionerzy, 
Że tak szpetnie się „nebral!“,

Drzwi Fronckowi pokazano, 
Poszedłzpieskiem trzasnął drzwiami 
Że przeżycia miał ciekąwe, 
To przyznacie chyba sami.

MYSŁOWICE, (s). Ostatnie mel­
dunki o podejmowaniu 1-Majo­
wych zobowiązań przez naszych 
sportowców świadczą, że sport prze 
stał być oderwaną od ogólnych za­
gadnień częścią życia społecznego 
i zaczyna się coraz mocniej wiązać 
z ogólnonarodowym nurtem.

Najlepszym tego dowodem jest 
zobowiązanie, jakie zostało podję­
te przez członków kola i klubu 

■ sportowego ZS Górnik w Mysło­
wicach. Górnicy sportowcy posta­
nowili dla przyśpieszenia realizacji 
Planu 6-Ietniego wydobyć poza go­
dzinami pracy 800 ton węgla na 
kopalni Mysłowice. Jako pierwsi 
z jadą na kopalnię w czwartek w 
nocy piłkarze szermierze oraz człon 
kowie zarządu. W następnym rzu­
cie w sobotę zjadą ciężkoatleci, 
piłkarze drużyny Ib oraz gimna­
stycy.

Niezależnie od zobowiązań pro­
dukcyjnych sportowcy kola i klu­
bu postanowili:

1. przygotować do używalności 
boiska siatkówki, koszykówki 
i bieżnię;

2. wyremontować strzelnicę;
3. wybudować korty tenisowe;
4. założyć sekcję tenisową;
3. założyć sekcję pływacką;
6. ukończyli ogrodzenie terenu 

przyległego do stadionu;
7. zwiększyć ilość członków kota 

sportowego;
8. przeprowadzić zawody o Od­

znakę Sprawności Fizycznej;
9. wprowadzić bezwzględną dys­

cyplinę na treningach, schadz­
kach i zawodach.
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